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Jestem mamą dziecka chorującego na dziecięce 
porażenie mózgowe.

Marcel w okresie płodowym doznał uszkodze-
nia istoty białej mózgu. Wynikiem czego  
wzmaga się z wzmożonym napięciem mięśnio-
wym nóg oraz osłabieniem mięśni brzucha, 
wzmożonym napięciem w ręce lewej i prawej. Z 
dolnymi kończynami mamy największy problem, 
ponieważ wraz ze wzrostem napięcie rośnie.

Marcel z ubiegu wzrostu mimo intensywnych 
ćwiczeń doznał skrótu lewej nóżki, przez co 
zmieniliśmy rehabilitacje na bardziej intensyw-
niejsze. Marcelek przemierza co tydzień drogę 
140 km w jedną stronę na 2 terapię, które dają 

nam łączny koszt 280 zł za jeden tydzień. A to jest tylko wierzchołek kosztów z góry 
lodowej, ponieważ Marcelek jest pod stałą opieką neurologa oraz wyjeżdża na kosztow-
ne turnusy rehabilitacyjne. Koszta jakie jesteśmy w stanie odłożyć w pełni idą na 
rehabilitacje syna, czasami wiążemy koniec z końcem, aby syn miał zapewnione chociaż  
rehabilitacje w danym miesiącu. 

Kiedy w jednym miesiącu postanowiliśmy zmniejszyć rehabilitacje w związku z brakiem 
dojazdu na nie stan syna się  pogorszył. W wyniku czego zaoferowano nam turnus 
tygodniowy dla syna tylko, że koszt turnusu przewyższa nasze możliwości. 

Marcel nie może zaprzestać rehabilitacji, a tylko z wami mogę dać mu lepszą przyszłość, 
przyszłość szczęśliwego dziecka z sprawnością. 

Marcel wyrósł z dotychczasowych ortez więc wybraliśmy się na konsultacje po kolejne 
ortezy lecz koszt za jedną ortezę dla Marcelka wynosi koszt dobrego samochodu. Bardzo 
proszę ludzi dobrej woli o przekazanie 1% podatku dla mojego synka, aby mógł w pełni 
cieszyć się życiem i abym mogła żyć z poczuciem, że robię wszystko, aby mu pomóc 
uwolnić z bólu, przykurczu, na które wciąż uporczywie się skarży. 

Za każdy 1 % serdecznie dziękuję i obiecuję, że wszystkie pieniążki będą przekazane na 
jego rehabilitacje, turnusy rehabilitacyjne, ortezy, specjalistów. Nasze życie to ciągła 
walka z mózgowym porażeniem, ale my się nigdy nie poddamy zawsze chociażby 
psychicznie będziemy wyżej od tej wstrętnej przypadłości, która musiała dopaść mojego 
synka. Podobno mózgowe porażenie to nie choroba, a uszkodzenie, ale jak nie nazwać 
tego chorobą skoro wywraca całe życie do góry nogami.
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